prenumeratę pa _„Dzięwnik, łądzki* 
w Warszawie przyjtmnje aktad Houry- 
ŻA Hirszfelda, przy ul Mazowieckiej, 


X 16, wprost towarzystwa kredyto- 
ziemskiego. Tamis nabywać 

pojedyncze numery Dzieci 

pojedynczego numeru 5 kop. 
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Numer następny wyjdzie we wtorek. 


Zjazd górniczy. 


nia szkoły sztygarów w Dąbrowie, uczest- 
nicy bowiem jego mają wybrać dwóch 
członków rady zarządzającej dla wspomnia- 
nej szkoły. 


aà jest x kolet trzecim, odiy: 
wającym się z inicyatywy. i korzystającym 
z sankeyi władz rzędowych. Pierwszy zjazd 
otwarto w dniu :30 stycznia 1883 r. pod 
odnietwem r. st. Tossego. , Trwał on 
ń przy udziale pięddzieśięcia kilku 
osób 2 pośród właścicieli kopalń, inżynie- 
rów i przedstawicieli dróg żelaznych: 

Drugi zjazd trwal od 30 października do 
10 listopada 1885 roku, pod przewodnic- 
twem rz. r, ist, Skalkowskiego, wicedyrek- 
tora dopartamentu górniczego. Oba zjazdy 
odbyły się, w Warszawie. Uprzednio jesz- 
czę ndbyły się dwa inne, prywatne zjazdy 
w Dąbrowie i Piotrkowie; na tym ostatnim 
podjął właśnie inżynier Hempel sprawę za- 
łożenia szkoły sztygarskiej. 

Na pierwszym zjeździe w. 1888 r. zapa- 
diy ważniejsze uchwały w sprawach: pod- 
niesienia cła 6d węgla zagranicznego z 1 
kop. do 2 kop. oil puda; ujednostajnienia 
taryf kolejowych od węgła z normą */,g 
kop. od puda i wiovsty w komunikacyi we- 
wnętrznej;. przedłużenia kolej: dąbrowskiej 
do Dąbrowy w jednę stronę, a w drugą do 
Niwki i Modrzejowa; zniesienia cla od kok- 
su 1 kwarcu; pozostawienia prawa eksplo- 
stacyj rudy na swych gruntach; podwyż- 
szenia cla od cynku zagranicznego i bieli 
cynkowej; zniesienia cła, od rady cynkowej 
zagranicznej; urządzenia kolei  podjazdo- 


sh przy kolej warszawsko-wiedeń- 


ODCINEK DZIENNIKA ŁÓDZKIEGO. 


19) 
Guy de Maupaseant. 


JAK ŚMIERĆ SILNE. 


Przektud ż-franetskiego. 


(Dalszy ciąg — patrz Nr. 824). 

Stały tam one w wielkim wyborze, ła- 
dne, rozmaite, przeznaczone do delikatnych 
«tajemniczych potrzeb, jedne ze stali, 
cienkie, ostre, dziwacznych kształtów, jak 
narzędzia chirurgiczne dla operowania 
drobnych bólów. dziecięcych, inne okrągłe, 
w kształcie pióra, pokryte” skórą niezna- 
Ba zwierząt, Aidee d zospodmianzi 
0 delikatnym naskórku pachnącego pudru 
lob tłustych 1 płynnych perfam o © 

Długo przeprowadzała wprawne palce, 
przeciągała od ust do. skroni dotknięcie 
delikatniejsze öd pocałunku, , poprawi 
niedobrze dobrane cienie, podkreślała oczy 
i pocierała brew. Gdy nakoniec, zeszła, by- 
la prawie pewną, że pierwsze spojrzenie, 
Jakie na nią rzuci, nie będzie nieprzychylne. 
pag $azie jest pan Bertin? — spytała lo- 


W sadzie, gra w lawn-tennis z pa- 
nienką, 

Zdaleka joż słyszała wykrzykiwanie 
nat: jot sły: ykrzyl 

eden po drugim, glos dźwięczny mala- 
nab i cienki miodej dziewczyny oznajmiały: 
Diętanścia, trzydzieści, czterdzieści, do gó- 
Ty, na dwoje przewaga, do gry. 

Sad, gdzie ubity był specyślnie kawał 
grunti na lawn-tennis, był dużym kwadra- 
tem z trawy, zasadzonym. jabłoniami; . ota- 
czaty go park, ogród warzywny i folwarki 
należące do zamku. Wzdłuż. pochyłości, 


| które, stanowiły z trzech stron jego gr 


k uęrodzko-ąbrów 
nia mapy oddziałów górniczy: 
szkoły sztygarów i utworzenia kasy eme- 
rytalnej dla pracujących w zachodnim o- 
kręgu górniczym, a kasy pomocy i oszczę- 
dności dla okręgu wschodniego. 

Zizi wybrał, dla porozumiewania się 
z władzami w przedmiocie uchwał powzię- 
tych, pełnomocników swoich, stanowiący 
stałą komisyę. 

Na drugim zjeździe, w którym wzięło u- 
dział przeszło 40 osób, powzięto jeszcze 
więcej uchwał, z których ważniejsze doty- 
czyły: zniżki i ujednostajnienia taryf prze- 
wozowych od węgla kamiennego na kole- 
jach; przedłnżenia kolei iwangrodzko-dą- 
browskiej do granicy pruskiej i austry 
kiej; ustanowienia eła 3 kop. od wyrobów 
zagranicznych z gliny i glinki ogniotrw. 
lej; podniesienia produkcyi koksu w kraj 
Najważniejszą uchwałą, jakkolwiek rez 
taty jej nie wyszły z granic. platonicznych 
postulatów, był wniosek, aby zwrócić uwa- 
ge właścicieli kopalń na potrzebę racyo- 
nalniejszej eksploatacyi węgla kamiennego. 
Do tejże kategoryi uchwał należało ostrze- 
żenie pod adresem dzierżawców kopalń 
marmurów chęcińskich, aby dzierżawione 
łomy kspiostowaii racyonalniej, oraz wnio- 
sek co do przyśpieszenia rewizyi ustawy 
górniczej z 1870 r. 

Zjazd uchwalił również wyjednać n rzą- 
du zatwierdzenie szkoły sztygarów, na n- 
trzymanie której obmyślił różne środki pie- 
niężne (około 60,000 rs.). Niektóre z daw- 
niejszych wniosków. (o kasach: emerytalnej, 
pomocy i oszczędnóści) poddano dalszemu 
roztrząsaniu. Zjazd wybrał komisyę do zba- 
dania przewozu węgła kamiennego transito 
przez Austryę i Niemcy, Przemszą i Wisłą, 
oraz kolejami praskiemi, a także stałych 
pełnomocników dla porozumiewania się z 
władzami w kwestyi uchwał. 

W ostatnim zatem zjeździe poruszono 
dwie, zdaniem naszem, najważnniejsze dla 
rozwoju górnictwa krajowego sprawy: ra- 
cyonalnej eksploatacyi bogactw mineral- 
nych, a przedewszystkiem węgla kamien- 
nego, i założenia specyalnego zakłada 
kowego dla wytworzenia kadrów armii 


cą, jak wały ochronne pola bitwy, urzą- 
dzono długie kwiatów różnych ga- 
tunków, polnych i ogrodowych, róż, goż- 
dzików, haliotropu, fuksyj, rezedy, co razem 
przypominało zapachem smak miodu, jak 
mówił Bertin. Pszczoły zresztą, których 
ule wznosiły swe słomiane kopuły wzdłuż 
muru ze szpalerów od ogrodu warzywnego 
pokrywały to kwiecista pole swemi brzę- 
czącemi, jasnemi zastępani. 

W środka samym aada; ścięto kilka ja- 
błoni, aby otrzymać potrzebne do gry 
miejsce i smołą oblepiony sznur. przecią- 

ięty przez tę przestrzeń, dzielił ją na 

wa równe pola. 

Aneta z jednej strony x uniesioną czar- 
ną spódniczką, gołą głową, pokazując no- 
gę i część łydki, gdy starała się złapać 
piłkę w locie, szła, wracała, biegała, 
z błyszczącemi oczami, zarumieniona, znię- 
czona, zdyszana wprawną i pewną grą 
przeciwnika, 

Oliwier, w białych flanelowych spodniach, 
spiętych "ma podobnej kosuli, W czapce 
z daszkiem również binłej, czekał z zimną 
krwią. na piłkę, badał dokładnie jej rzut, 
przyjmował ją i odsyłał nie spiesząć się, 
nie biegając, z elegancką łatwością ruchów, 
namiętnie, skupioną uwagą i profesyonalną 
zręczmością, którą posiadał we wszystkich 
Świczeniach. 

Aneta pierwsza spostrzegła matkę i krzy- 
knęła jej 

— Dzień dobry, mateczko; zatrzymaj się 
minutkę, aż ten rzut skończymy. 

Ta chwilowa przerwa zgubiła ją. Piłka 
przeleciała szybko, niziatko, dotknięta zie- 
mi i wyszła z gry. 

Gdy Bertin wołał: „wygrana," gdy milo- 
dą dziewczyna. oskarżała go o wyzyskanie 


Em 
nia Mak 
Tw toni 


pracowników g 
z pośród ludności krajowej. Dwie te spra- 
wy, pozornie różne, znajdują się w najści- 
ślejszym ze sobą związku i wzajemnej za- 
leżności. Nie tak dawno prasa petersbur- 
ska i krajowa zwróciły uwagę na prawdzi- 
wie niszczycielski system eksploatowania 
kopalń węgla kamiennego w naszym kra- 
ju; zjazd też obecny za, przykładem osta- 
tniego, wiuienby sprawę tę także jaknaj- 
goręcej wziąć do serca. Drugą najśwież- 
szą kwestyą, jaka już podjętą została na 
obecnym zjeździe, jest sprawa syndykatu, 
jaki chcą utworzyć przemysłowcy węglowi. 
Przeciwko podobnej formie wyzysku, mo: 
gącej nader szkodliwy wpływ wywrzećżna 
inne sfery stosunków ekonomicznych, gdzie 
również, mógłby zapanować wyzysk monopo- 
listów, powinienby zjazd wystąpić energicznie 
i gorąco. Nie wiemy jednak, czy skromny za- 
kres kompetencyi obecnego zjazdu pozwoli 
na zajęcie się temi sprawami. Jeżeli zo- 
staną óne wykluczone z obrotów, należa- 
loby postarać się o przyspieszenie zwoła 
nia nowego zjazdu, mogącego poprowadzić 
p dalszym ciągu prace zjazdów z lt 1888 
5. 


Przemysl, handel i komunikacje, 


Drogi, żelazne. 

— „Kuryer codzienny* dowiaduje się, że 
sprawa wykupu kolei wiedeńskiej nanowo 
poruszoną została i że wyznaczono komi- 
syę szacunkową, składającą się z inżynie- 
rów. komunikacyi i delegatów ministerynm 
skarbu. 

— Kolej nadwiślańska zamierza otwo- 
rzyć stacyę miejską w Warszawie. 

— Ze sprawozdania oddziała statystycz- 
nego ministerynm komunikacyj okazuje się, 
że dochód brutto z eksploatacyi dróg żela- 
mych w roku 1888-ym przyniósł ogółem 
282,949,433 rubli, koszty eksploatacyi wy- 
nosily 159.506.076 rubli, a dochód czysty 
123,853,357 rubli. 

— W czwartek odbyło się w Warsza- 
wie posiedzenie członków rad. zarządzają- 
Tek, puścił się za 
nim w trawie, wziął ją delikatnie w pysz- 
czek i przyniósł kręcąc ogonem. 

Teraz malarz przywitał się 2 hrabiny; 
ale, spiesząc do nieskończonej gry, Oży- 
wiony walką, zadowolony ze swej zwinno- 
ści, rzacił na tę tak starannie dlań przy- 
gotowaną twarz, przelotne roztargnione 
spojrzenie, poczem zapytał: 
onari Pozwdlsz, kochana rabino? 

jam się zaziębić i dostać newralgii. 

"OT take odparła, 

Usiadła na stogu siana, świeżo skoszo- 
nego, by pozostawić swobodne pole do 
grania i nagle nieco zasmacona, spogląda- 

a na nich, 

Córka jej, rozgniewana przegraną, oży- 
wiata się, podniecała, krzyczała z oburze- 
niem lub tryumfem, biegała z jednego 
końca pola na dragi i często, w tych sko- 
kach, włosy jej rozplątywały się i opadały 
ma ramiona. Chwytała je, i z iecierpliwym 
ruchem, związywała je kładąc szpilki na 
chybił trafit w gęste włosy. 

Bertin zdaleka krzyczał do hrabiny 

— Jaka Śliczna, prawda? a Świeża jak 
poranek! 

Tak, była młodą, mogła biegać, zgrzać 


się, zaramienić, rozpuścić włosy, na wszyst- | vem 


ko się odważyć, wszystko bowiem upię- 
kszało ją jeszcze, 

Następnie, gdy z zapałem zabrali się do 
gry, hrabinę począł ogarniać coraz większy 
smutek; pomyślała, że Oliwier. woli tę grę 
w piłkę, to dziecinne ożywienie, tę przy- 
jemność małych kociaków, ubiegających się 
za kulkami z papieru, niż usiąść przy niej 
w ten upalny poranek i czuć ją kochającą 
przy sobie. 


jej chwilowej nieuwagi, Julio, wytresowa- 
ny do szukania i znajdowania, jak kuro- 


patw padłych w krzaki, zaginionych pi- 


Gdy dzwon zdsleka oznajmił godzinę 
śniadania, zdawało się jej, że ją ktoś wy- 
swabadza | ciężar z serca zdejmuje. Lecz 


zrekrutowanych | cych 


p która leciała przed |; 


CENA OGŁOSZEŃ. 


Za Joden wiersz petitom lub za jego 
miejsce 6 kop, œ ustępstwam wrazio 
częściej powtarzajązych się albo wię- 
kszych ogłoszeń odpowiedniego rabatu. 
Nekrologi: za kśżdy wiersz 10 kop. 
Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 
Stale 3 wierszowe ogloszenia adro- 
sos po ra. 2 miósięcznie. 
Od należności przewyżazających 10 
rubli ustzpetwo dodatkowa ogólne 5 
proe. 


jmowsne sẹ w Administracyi „Dziannika* 
= TRajehtaane Damian. 


w'Warszawić 


Rękopisy nadesłana bez zastrzeżenia — nie będą zwracane. 


leńskiej i wi 
szawsko-bydgoskiej. Po obradach nad zmia- 
ną taryfy miejscowej i uregulowaniem prze- 
wozu węgla i żelaza ż Dąbrowy i Sosnow- 
ca w stosunku do drogi iwangrodzko-dq- 
browskiej, poruszono sprawę wydelegowa- 
nia do Petersburga pełnomocnika, celem 
podpisania taryfy miejscowej, ułożonej przez 
depart ment kolejowy. 
Jandel. 

— Kwarantatny obowiązujące dotycli- 
czas przy transportowania wołów stepo- 
wych do Królestwa Polskiego, w Brześciu 
i Kowlu, zniesiono na zasadzie świeżego 
rozporządzenia ministeryum spraw wewnę- 
trznych, a natomiast ustanowiono je W 
miejscach przeznaczenia wysyłanych partyj. 
Woły zatem przeznaczone np. dla Warsza- 
wy, odbywać będą kwarantaunę weteryna- 
ryjną na Pradze. 

— Komitet weterynaryjny ministeryum 
spraw wewnętrznych wypracował projekt 
środków, mających na celu uporządkowanie 
handlu bydłem. Według tego projektu, 
który wkrótce oddany będzie do zatwier- 
dzenia władzy wyższej, sprzedawać bydło, 
konie i inne zwierzęta domowe ma prawo 
tylko wlasciciel albo upoważniony przez 
niego, przyczem jako dowód własności słu- 
żyć ma świadectwo wydane przez policyę 
miejscową lub zarząd wiejski. Ze świade- 
ctwa korzystać może jedynie osoba w niem 
wymieniona. Sprzedający konie lub bydło 

powiada za ich wady ukryte, o ile istnia- 
ły one już w chwili zawierania tranzakcji. 
Termin zameldowania o wadach tych ożna- 
czone 4—80 dni. 

Poczty. 

— Główny zarząd poczt i telegrafów 
zawiadomił urzędy pocztowo-telegraficzne, 
użeby listy wysyłane za granicę, a niezu- 
pełnie opłacone, wyprawiane były na równi 
z innemi frankowanemi, z tem zastrzeże- 
niem, ażeby urzędy pocztowe, wysyłające 
rzeczone listy, stosownie do konwencyi 
paryskiej, wyraźnie zaznaczały w markach 
icentimach wysokość przypadającej jesz- 
cze do pobrania opłaty. 

Przemysł. 

— Kilku kupców miejscowych 
y wchodziła, wsparta na jegi 
lo domu, rzekł jej: 

— Bawiłem się jak dzieciak. Doprawdy 
jak to dobrze czuć się lub być młodym. 
O tak! tak! niema jak młodość! Gdy czł 
wiek nie lubi już biegać, wszystko” skoń- 


czone. 

Odchodząc où stotu hrabina, po raz pierw- 
szy w dniu poprzednim nie będąc na gro- 
bie matki, zaproponowała przejażdżkę na 
cmentarz | wszyscy udali się do miastecz- 
ka. Należało przejechać przez las, gdzie 
płynął strumyk zwany „Żabą,* niezawod- 
nie Z pepis! kariei żab, za był 

tepółniony, nast rzez równinę, za- 
Bim można był dotrzeć do kościoka: abu- 
dowanego wśród grupy domów  mieszczą- 
cych sklepy kupca korzeunego, piekarza, 
rzeźnika, handlarza wina iinnych drobnych 
handlarzy, gdzie zaopatrywali się okoliczni 
włościanie w różne towary. 

Drogę całą odbyli! w skupionem milcze- 
nio, z myślą zejętą umrłą, Na grobie 
obie kobiety uklękły i długo się modiy: 
Hrabina pochylona, nieruchoma, trzymała 
chustkę przy oczach, obawiała się bowiem 
płakać, o łzy mimowoli ciekły po jej po- 
liczkach. Modliła się nie jak dotąd, niby 
wzywając matki rozpacznie ż pod marmiiro- 

i sądząc po rozdzierają- 
które ją coraz bardziej 
ogarniało, że pun aris ję, ale po pro- 
stu szepeąc gorąco wyrazy „Ojcza 
masz“ i „Ave Marya.* Sie minta dziś 
siły na tę okrutną rozmowę bez odj 
dzi z tem co zostało z tego niei 
go jestestwa, w jamie kryjącej śmiertelne 


szcząt 
serca kobiece, wzruszyło je, to 1 jej 
gorąca modlitwa EEA do nieba pe 
na ponarych błagań.  Błagała ` 


dnych istot, by się nad nią 
się ziował nad tą, którą do siebie powo- 


h kolei warszawsko- 


w 
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ROZMAITOŚCI 


w x Broszura Gustawa Froytagia ma się 
wkrótce ukazać p. t: „Następca tronu i nie- 
miecka korona cesarska*. W przedmowie su- 
tar oznajmia, iż byłby te notatki swoje, sebra- 
ne w obozie niezwłocznie po Śmierci cesarza 
Fryderyka ogłosił drukiem, gdyby nie inne 
wydawnictwa i towarzyszące iw okoliczności, 
wobec których uważał za  profanacyę wyrażać 
jakiekolwiek zdanie o nieboszczyku. 

x W Hamburgu dnia ostatniego września 
otwarty został dziewiąty kongres niemiecki dla 
popierania robót ręcznych, jako ważnego czyn- 
nika wychowawczego. Reprezentanci przybyli 
bardzo lieznie ze wszystkich dzielnie cesarstwa 

skiego. Po odczytaniu fachowych refe- 
przez nauczycieli: Kisemana z Berlins 

i Brinckmanna z Hamburga, uchwalono wysłać 

telegram do ks. Bismarka z podziękowaniem 

sa protekcyę udzieloną w ostatnim roku; rer 
prezentowanym na kongresie stowarzyszeniom. 

x Fonograf Edisona budzi obecnie ogro- 
mne zainteresowanie w. Berlinie, a zakłady fir 
y Siemens i Halskie, gdzie. przedstawiciel 

Edisons, p. Wagemann wykonywa: z nim do- 

świadczenie, odwiedzany jest codziennie przez 

wybitne osobistości że świata politycznego, arty- 
stycznego i naukowego. Obecny przy doświad- 
czeniach minister. Herrfurth, w żartobliwej roz- 
mowie z ministrem Maybachum, powie- 
dzieć, że fonograf przydułby się bardzo w pär- 
lunencie, otrzymanoby bowiem 
poprawienia fonogramy, podesas, gdy obecnie 
arlamentu nieraz "później twierdzą, 
Wagemann był we- 

cesarskiego, gdzie trzej sy 
uwiocznili na. płytach swe 


de niejednego nie mówili. 
zwany do pałacu 
mowie 


monarchy 
głosy. 

X Porwanie okrętu przez wieloryba, 
Statek „H, B. Grifion* na wodach półnoo- 
nych domat szczególnej przygody. Gdy załoga 
cata wyruszyła na polów ryb, a pozostał. tylko 
kapitan z kucharzem, statek zaczął nagle po 
ruszać się żezybko, chociaż osadzony był na 
kotwicy, x żaglami zwiniętemi. Okazało się, 
že wieloryb olbrzymi zaczepił się o jeden z 
hurpunów kotwicy 1 wgrwawszy ją, „uciekał 
ciągnąc za sobą statek. 

X Kardynałów żyjących jest obecnie 65. 
Najmłodszy z nich ma lat 42, najstarszy 88. 
Od wstąpienia na stolicę apostolską Leona 
XIII-go zmarło 63 kardynałów 

X, „Ormonde“, słynny koń wyścigowy, wła- 
sqość księcia Westminster, kupiony przez Juan 
Bocan'a x Buenos-Ayres, osiągnął chyba naj- 
wyłsżą ceng, jaką kiedykolwiek zapłacono za 
konia, m mianowicie 14,000 í. st. 

X Długość życia. Statystyka starców we 
Francyi dowodzi, że na 8,240 ludzi zmarłych 
w wieku! lat 80-100, w dostatku żyło tylko 
418, w ubóstwie lub nędzy 4,000, a w śro- 
dnim dobrobycio. 3,818, 

X W Oxfordzie wystawiono w tym czasie 
przedmioty starożytne, wykopane, w' Egipcie 
przez egiptologa Petri. Najciekawsze są wy- 
roby gliniane, pochodzące «x czasów -XIL dy- 
nastyi i ozdobione napi Na niektórych 
czasach znajdują się napisy nia” dające się 
podciągnąć ani pod alfabet hieroglificzny, ani 
inne, Uczeni domyślają się, że napisy odnos, 
szą się do początków alfabeta foniokiego. 

x Elektryczna sztuka dekoracyjna. Je- 
dna zo spółek antorskich w Paryża 'napiśsła 
„elektryczną sztukę dokoracyjną", pod tytuł: 


„Edison“, Rzecz ta ma być przedstawiona w 
Eden thóltre, 
X „My mistress the empross Eugonia', 


Pod tym tytułem wyszło w Londynie dzi 
pani Garette oi cesarzowej Kugenii, zawień 
jące szczegóły życia w, Tulleryach i później; 
szych losów cxcesarzowoj. 

X W Hamburgu na wystawie tamtejszej 
awrucają uwagg wyroby z kości. słoniowej, 
należące do Mayera, największego na świecie 
handlarza kości. Mayer posiada olbrzymie 


tko 


niemożliwe do | 


burgu liczne fabryki, które przerabiają surowy 
materyal. Oprócz kości, którą zabierają władl- 
éy mkrzyńscy, sprzedaje się surowego materya- 
ła rocznie 850,000 kilo z samej Afryki. In- 
dye dostarczają najwyżej 20,000 kilo, gdyż 
tam słoń jest rzadki i bardziej cenny, używają 
go bowiem jako zwierzę domowe. (iłównym 
odbiorcą kości są Indye, gdzie ona jest czczo- 
ną, poświęcona Budzie a zarazem jest uty- 
wans przy rozmaitych obrzędach religijnych 
i obyczajowych. Mayer sprzedaje rożnie 70,000 
kul bilardowych i wyrabia klawiatury forte- 
pianowe. Zapotrzebowanie kości słoniowej przed- 
stawia się następująco: Anglia potrzebują naj- 
więcej rękojeści do noży, 
Niemcy grzebieni, Franeya kul bilardowych. 

X Głośny autor francuski Emil Zola zo- 
stał sędzią przysięgłym w Paryża, na pidrwszą 
połowę listopada. 

X W menażeryj w Birmigham jeden ze 
słoni otworzył klatkę lwów „i wypuścił, króla 
pustyni ina przerażoną publiczność. Więcej 
Jednakże, niż ona, przeraził się sam lew, który 
przebiegł przez plac jarnirezny, zanydjący się 
przed menażeryą, i wskoczył do rzeki. Po 
przepłynięciu wiorsty lew najspokojniej wy- 
szedl un brzeg t'wszedł do klatki, którą stró- 
że menażeryi w pogoni za nim przygotowali na 
jego przyjęcie. 


TELEGRAMY. 


Petersburg 4 października. (Ag. póln.). 
Wezoraj w Solnem Miasteczku odbyło się 
założenie muzeum drobnego przemyslu. 

Petersburg, 4 października, (Ag. plu.). 
„Nowoje wrem.* donosi, że projekt zmian 
w administracyjnym zapządzie niektórych 
gubernij i prowincyj wniesiony już został 
do rady państwa, „Grażdanin* dónósi, że 
naczelnik policy! Szyrynkin i naczelnik 
technicznego wydziału kolejowego, inżynier 
Kopytkin, wyjechali do Kielu, dokąd także 
udaje się z Paryża generał-adjutant Cze- 
rewiu. 

Petersburg 4 października. (Ag. półn.). 
Królowa Natalia nie widziała się jeszcze 
z królem Aleksandrem. Królowa odrzuciła 
propozycye regencyi i oznajmiła, że nie 
może podpisać umowy, pozbawiającej ją 
praw matki króla i obypatelki serbskiej, — 
a zarazem, żę przybyła do Serbii x zamia 
rem pozostania w niej stale, nie może prze- 
to dopuścić, aby się targowano z nią o jej 
macierzyńskie prawa. 

i. |. 


Ostatnie wiadomości handlowe. 


siern. Wąkale kr; term nx: Berlin 


Warszawa, 4 pas 


(a d) 47. "y, 50, 55, BT kups Londyn 
kr. tar. L> Paryk (10 d.) 38.70 
ABAT, 66, 60, kupz*Wiedef ($ 4.) 81.40 


kup; 
małe 67, 


AWS | (Bioisgi 17 gradaia 1 


00, 
skiego din handin sagrauisznogo 256.50, potersbur- 

Eo „pika, dyskoutowðgo 051, banku, mitay- 
narodowego 635, warszawskiego banku dyskonto- 


mw 


iuktorye i karawany w Afryce, oraz w Ham- 


OAT), na Londyn sik 
TTo kupony osne 823.5 


Ameryka klawiatur, | 390, 


1o | Funty 


, pożydaka achodia Tem BET oat 
ayi 64.20, 69, listy zastawno raskie 10430, 5%, 
yczka. premiówa z 1884 rokn 17100, takaż z 186 
E, 165.50, akege drogi tel. wariznwsko-wiedeńskiej 
21400, akoye; kradytowe anatryażkie 162.40, skeys 
warszawskiego banku haullowego dyskcowio- 
, dyskonto niesieskiego banku państwa 


pstra i dobra — 
Wa 620—625, yta 
wadliwe 


wyborowe — —486, 


liczbie chłopeów 1, dziewcząt 2, dorosłych —, 
w) tej liczbie męśczyzu —, kobiet, a mianowicie! 


WYKAZ LISTÓW <; 
niedoręczonych przez tutejszą stacyę paczto- 
totela Reena  £ | powod - niedoliacdtych 

udresótw i tanych przyczyn. 

Listy zwyczi 
gapmi Waksowi z Tomaszowa, Maryanii 
P. Krakusowi, Janowi Szmelcherowi, lti, Pietro- 
ej, Elwardowi Kanibal. A KOGA W. 


iroj, 


= Jęczmień 2 i bo rzęd. „ owies 270— ry, Karolowi Ceglinówi z Żdrychu, Polagii 

gryka — — —, rzepik | zimowy — | Namysłowakiej z Kalisza, Froimowi Szałowskienu 
—, mepak rapa zim, — =, groch polny — — | x Odesy, Celinia Bukowskiej z Sztemialu, Annie 
=, snktowy — fasola — — — za korzee, | Bufiyczyńskiej z Hanzy, Maryi Kramplowakiej z 
kasza jaglana — — p olej rzepakowy — — =y} Wialkich-Łunowie, Tanbie. Markowicz z Altlhuzy, 
baiany’ £ — — za gu P o | Hasklowi Fund x Hamburga, Uszerowi t 


h z} d 
Dowieztona pazeuiey 150, żyta 500, jyczinibuið 
—, owsa 200, groshu, polnego — korey, 
w: psździezu. Brak doyozów okowity 
jowoda świąt. 
etersburg, 4 paździąratka. Łój w miejscu 47.00, 
Pazenica w 14. 10.25: Żyto 6.002, Owies w m. 435, 


Konopie we m: 48.00., lanie lala wta 1325 
rlin, 4 paździeru. Pazenida 180 — 192 tk wrz. 
ha kw. maj 108.25. Żyto 152—168, na wrz. 

ma kw. maj 15450. 

Liverpool, 3 października. Bawełna. Sprawozdanie 
końcowe, Obrót 8,000 bal, z tago ua spokulacyż i 
wywóz 500 bol. Stale. Miadling nerykańsk: 
październik 0%), sprzedawey, na paź, lat. 6%), 
sprzedawcy, ua listop. grudz. B'i sprzedawcy, n 
krai 56/4, sprzedawej js 

pa Taty 
aby 


3 paździeru. 
ua grad. 8, 
Niourogulowaiin, 

New-York, à października. Bawełna 10.76, w N. 
Orleanio 10. 

New-York, 2 październ. Rawa (Pair-Rio) 19%, Rio 
Kg, low ordinary us pażdziernik 10,77, ua. grade. 
15.82. 


-——,——,>)ŻL,.. 
TELEGRAWY GIEŁDOWE. 


Kawa good nvurago. Santos 
u marzec. 7:6, na maj 90.20, 


Glełda Warszawska, 
Żnńo È kotin" gieldy 


Za wokale krótkoterminowa 


ma Harlin, za 100 wr, 
na Londyh za IB. rej 
na Paryk 20100 fr, <1, | | 8870 
na Wiedeń za 100, ( ; S - | 8140. | 81.30 
lary państwowa, 
Każyjna Kr. $770 | 8770 
jwłyczka wschodnia . «| 8950 | 9850 
Wy poż. wewna r.18$7 | ° | 8875 | 88:20 
ty zast. ziemi Soryi I : - | 9886 | 9685 
` | 9540 | 9840 
«| 850 | 98.50 
| | 9670 | 94.70 


Giełda Borlińska. 
Baiikudty waskie amroz . . | 

F m RM dóstów: > 
Dyskonta prywatne , ò 


Monety L banknoty, 


Not, urzęd, Not, nieur. 
Lgperyały | półimpor 


kli pł. 
roku) - 


Pótimperynty stare 


pierlia. w banknotach # zr ma 
Marki piemłockie 22 = 8% 
Austryackie bnuknoty „ . - 82 

Franki |. EA 


Wartość rubla kred. w złócie 
Kupony: celnie 
m 
DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 
Malżońtwa zawarte w dniu 4 października 


W parani katolickie) 
W parafii ewangetiokjej => 

Starozakonmych — 

Zmarli w dnia 4 paźdsioraikk: 

Katolloy: daisei da Jat 13-ta amorto 4, w te 
zbie chłopców 1, dzieweząt "3, dorwaiych 1 


taj liczbie mężczyzn —, kobiet 1. a mianowi 
Mistgorzata Majchrzak, lat 22. 
Ewangelicy: dziowi do lat 15-tu zmarło 3, w tej 


Fryda 

wl Goyetowi z Kdłonyi, 

manii miejscowe, „Markowi piate 
jaatok x latania, Kar 


poent, X 
janerowi z 


Listy otwa: 

G. Ciarpickiej, Aleksandrowi Sa wic 

pełowi, Józowi. Pocelowi z Warszaw, 

mysłowakiej x Kalista, 4. Kóławi 2 do fa- 
bryki Böker í sp. z Hrubieszowa, N. Lipazicowi % 

Wiednia, Iekowl Leakiemn a Mogielicy, Benjani 

nowi Goldowi z DobrzywiA. 

Listy pod opaską. 

Adolfowi Goldboumowi z Listuuny, Adolfowi Torośe 

szykowi z Warszawy, Korzystee z Hamburg, Too- 

dorowi Rafel, E. Entstowi, " Ratezyfiskiemi i Le- 
wenstejnowi z Berlins, 8. Kornowi z Prawzok. 

Listy mdowane: 

Ch. Zyłbermanowi z Nowego-Torki, L Levko- 
mwi z Warszawy, Wilhelmowi Sirauchowi z 
ławia, Antoniemu Kutowskiemn ae Słupcy, 
Łań Hauszpigel z Noworadomska, Jogorowi 

Wotosiowiezowi Jurburg: 


iniężnć 


List 
Castwisikiej s” Kola "rt 


11, M. Grosborgowi z 
Kurlsbadu rs. 40, J, Briséhówi z Lipno ts 
WYKAZ DEPESZ 


niedoręczonych przez tutejszą stucyg, telegr 
famas pnb włcodnadazinia Tru 


do) Łodzi 
przychodzą: 


pizychodzą 
do Koluszek . 
w Skierniowie . 
Y Wruawy . 
1 Aleksandrowa 
© Piotrkowa". 
w Granicy . . 
5 Sojnowca . 
7, "Tomaszowa $ 
Yaria . 

nIwangr: (tesa. 
„Dąbrowy P>: 
Petersburga 
Moskwy . 
„ Wiednia . « 
1 Krakowa 

m Wrocława 
Berliun 


UWAGA. Oyfty <usuneżone grubszym lyukiem 
gas od godziny 6-ej więczorem do 9- 
rano. 


NOWOŚĆ! 


PRAWDZIWIE DOSKONAŁY 


niezmywający się "zm 


Dr. Millera czerwony | czarny 


Atrament 


do znaczenia bielizny za pomi 
Denizin iu stempla, wzpanłalej 1" efek 
„wiej barwy. 

Do nabycia tylko w składzie materatów| 

Atecznych $, SILBERBAUNA, Łódź, ulica 
Piotkowska X 16, dom 8, Rozena; 

| Makon czerwonego atrai 

| n czarnego 


Jeg. 


Wielki wybór lust 


„Józefina” 


Z dniem 1 Sierpnia r. b. otwartą 
ra |zóstan nowa pralnia, przy ulie 
Piotrkowskiej w domu W-go 


mdwika denig. 


| umeblo' 


PRALNIA Warszawska Pasatu Meyera: Wiadomość w zc 
PRALNIA Warszawski stauracyi W. Horbogo, 1068-2-1 anieri ep nowy 


rozpoczynam z d. 


się í zamówienia 


lewo. 


iem, w domu narożnym) 


WYKŁAD, 
Lekcyi TAWCA 
zbiorowo. i w oddzielnych kołach, 
Osoby interesowane raczą 


)Jnieszkania mego w domu p. Schmidt| 
ulica Zawadzka M 48-4, wejście nal 


Jan Jaśniewicz, 


h, członek: baletń teatrów, rządowych] 
w Warszawie, 


I 


er, DO WYNAJĘCIA . NOWE 
aeaee tx si] pokój kawalerski 


1 październiki 
swe nadesłać do 


Naiiezyciel tańców i gimnastyki. 


kursy tańców 


Adolf Lipiński, 


1629—1—3 


Dr. Wieliczko 
LEKARZ POWIATOWY 
Udziela koapiatnie porady le- 
kurskiej młodziezy  szkoliej 
glod. 6 do 7 wieczorem, 1 4 


d. 


p dom Jakubowicza 
leczy. TR aiii wewnętrzne, 
uerwowe Jane. ję co- 
dsfeńnie BI ram RF di po 


pol; biednych bezpłatnie co wiv- 


| i piątek, ]463—10—14 


oinin 
| Br. Ru 

leczy choroby kobiece, z3 pomncą 
Jnassaża. Nowomieji 


dom bŹ 
arocińskiego. 1308 -—25— 2 


M 225. 


tach parowych. 


s DZIENNIK. ŁÓDZKI. a 
z raz = 
zamiar założenia w Warszawie, wspólnówi |ón bowiem w fabryce lst pięć i był po- |łego Piotra Puzdery, ogzicówaną na sunię | Przedstawienie operety, dziś i wę 
siłami, fabryki wachlarzy fantazyjnych, | trzełny, pomimo ograniczenia liczby robot- | rs, 600; 2) we wsi, Konstantyna, gminy | rek, odbędzie się w teatrze Talia, "™ 
która dotychczas sprowadzane są z zagra: |ników,' przyjęto bowiem „ną jego miejsce | Wiskitno, osida nśleżącą do Wilhelma | W uniw dzisiejszym przypada roere 
nicy w wielkich ilościach. jnnegó; E. wydalił go tylko przez wzgląd | Wutke wartującą rs, 2,000; 3),we wsi | 9twarcia stałego teatru łódzkiego. Naja 
~ Mechanik, p. A. Nawrocki, złożył w | na majstra K., który był zły na niego, po- | Stare Rokicie, gra. Bras, osadą należącą do | żeństwo okóiczidściówe ódbędzie się w; 
biurze oddziału warszawskiego towarzy: | nieważ nie wypełnił jakiegoś rozporządze- | Małgorzaty Time, oszacowaną nars. 1,000; [środę zrana w. kościele św. Krzyża. 
stwa popierania przemysłu i handlą wodo- | nia niesłusznego. Od tego czasu majster | 4) wa wsi Ustronie, gm. Naktelnica, osadę poz 
wskaż automatyczny wlasnego pomysłu, |zaczył nienawidzieć P. i podburzać na | należącą do Krystyna i Wilhelminy mał- 
ostrzegający o stanie pary i wody w ko- |uiego-pryncypała, Ostatnio nawet fabry- | żonków Shiller, oszacowaną na rs. 200y| + KRONIKA. 
kant rozpuścił pomiędzy kolegami plotkę |5) we wsi i gminie Nowosolna, osadę po- 
ca „jedlng, statystyki. urzędowej znaj. | jakoby P. kradł towar d, sprzedawał „po | zostałą po śmiarci Henryka Rajgala, osza- | wrzawa. 7 


duje się w Wilnie 56 fabryk z produkcyą 
przenoszącą 1,000 rubli; z liczby tej 45 po- 
zostaje w rękach żydów. 

— „Cote libre“ donosi, że władze odno- 
alre się do wielkich zakładów me- 
talurgicznyc! mcuskich, z propóżycy 
budowy w Mikołajewie wielkich panc: 
ków i okrętów wojennych. przeznaczonych 
dla. doty, państwowej. 

— „Birżewyja _wiedomosti* dowiadują 
się, że'w jesieni urządzona będzie w Kró- 
lestwie Polskiem filia ruskiego towarzy- 
stwa technicznego, mającego dotychczus 
oddziały prowincycnalne w Kijowie, Olar- 
kowie, Odesie i w Niższym Nowogrodzie, 

Stowarzyszenia. 

— Majątek faktyczny cechu tapicerów. 
w Warszawie, wedlng ostatniego oblicze- 
nis, wynosi 1,050 rubli. 

— Sprawa założenia bazaru rzemieśk 
czego w Warszawie nie upadła jeszcze, 
Na środowem posiedzeniu delegacyi post 
nowiono energicznie zbierać zapisy ua u- 
działy i gromadzić zadokłarowę gotówką. 
Następne posiedzenie zapowiedziano na 
dzień 1 listopada. 


Z MIASTA i OKOLIC. 


(—) Restauracya gmachu magistratu po- 
stępuje szybko i za kilka. tygodni będzie 
już ukończoną. Po obecnem gruntownem 
odnowieniu wnętrze magistratu ulegnie 
znacznym zmianom, Między innemi stla 
posiedzeń ie znacznie powiększona; 
przybudowano także dwa obszerne pokoje 
us rozszerzenie biur, jeden na parterze, 
drugi na pierwszem piętrze. , Wejście do 
biur na piętrze będzie wygodniejsze, gdyż 
obecnie udające sią wsclody: będą: znacznie 
obszerniejsze i tak przebudowane, że dla 
publiczności pozostanie przedsionek, który 
ma być zimową pore ogrzewany., Siowom 
ratusz łódzki. przywdziewa schłudną i wy- 
godną sukienkę, którą niebawem ujrzymy 
w całej okazałości, 

(=) Z sądów. Jeden z sędziów pokoju 
m. Łodzi rozpatrywał onegdaj sprawę. nie- 
jakiego P. przeciwko tatajszena 'fabrykan- 
towi E. o niesłaszne wydalenie z fabryki, 
Fabrykant na swoją obronę objaśnił, że 
kiedy interesy jego. przed. kilkoma miesią- 
cami zachiały się, postanowił on annig) 
szyć fabrykacyę | liczbę ropotulków. W 
tym celu wymówił on wszystkim zajęcia 
na trzy miesiące naprzód. Kiedy już za- 
prowadził zamierzoną reformę, polecił maj- 
strowi K. pąówić miejsca jeszcze niektó. 
rym z pozostałych robotników, ©0 też ten 
uczyni: Powód dowodził, že fabrykant 
wydalił go z fabryki ji 

lal 


h ki 
ła, do tego stopnia obawy jej wir. Jeszcze 
ukryto i niejasne, ale czuła, że potrzeba 
jej boskiej pomocy, pomocy nadludzkiej 
Przeciw. przyszłym  niebezpieczeóstwom i 
nieuniknionym bólom, 

Aneta, z zamkniętemi oczami wypowie- 
dziawszy modlitwę, zaczęła uiaszyć, nie 

cge wstać wcześniej od. maski. 

Oliwier spoglądał na uie myśląc, że ma 
przed sobą czarujący obrazek I żałując, że 
nie można zrobić zeń szkicu. 

W powrocie do domu mówić zaczęli o 
oli tudakiej, dotykając zlekka gorzkich a 
poetycznych idei tej, wzenszającej, rozpacz- 
liwej filozofii, które bywają częstym, przed- 
niotem rozmów. między kobietą i mężczy- 
zng, zranionymi nieco przez życie a których. 
serca lączą się lącząc swojo trosi 

Aneta, nierozumiejąca dol ej roz- 
mowy, oddałała się co chwila, by zrywać 
po drodze polne, kwiaty. 

Lecz Oliwier. ogarnięty pragnieniem za- 
chowania jej przy sobie, zdenerwowany 
ciąglem oddieganiem, nie spusżczał jej z oka. 
Drażniło go to, że zajmowały ję Więcej ko- 
lory roślin, niż słowa jego.  Doznawał nie- 
wypowiedzianej przykrości, nie mogąc, o- 
władnąć nią, zapanować jak nad. matką, 
zatrzymać ją i zabronić odbiegać. Znajdo- 
wał jẹ nazbyt młodą, rzeźką, obojętną i 
swobodną, swobodną jak ptaszę, jak szeze- 

które nie słucha, nie przybiega naza- 
wołanie, które ma w żyłach swoich pocza- 
cie niezależności i ten piękny instynkt wol- 
ości, którego, głos i bat jeszcze nie przy- 
SRO EEN, jówić. jt 

j , mówić. zaczął 0 rze- 
czach weselszych, zapytywał jej o cóś od 
czasu do czasu, starał się w niej rozbudzić 
chęć wysłuchania i ciekawość kobiety; ale 
rzecby można, że wiatr kapryśny z nado- 


mu, Ponieważ. wieść ta) szkódziła 
go honorowi, zmuszony on był zaskarżyć 
E. o potwarz. 

Sędzia, po wysłuchaniu świadków, "zma: 
lazł powództwo P. slusznem, fabrykant 
bowiem nie udowoduił wypowiedzenia miej- 
sea powodowi, a nadto nie dowiódł sprze- 
niewierzenia się P. Prócz tego w moty- 
wach wyroku sędzia wyjaśnił, że gdyby 
E. miał wydalié powoda, nie dawaiby ma 
nowej, roboty, wiedząc, że nie może skoń- 
czyć jej w przeciągu dwu tygodni; zasy- 
dzil więc. poszkodowanemu rs. 14 jako wyż 
nagrodzenie za niesłuszne wydalenie i ru- 
bla- kosztów; 

(7) Siła przyzwyczajenia. W jednem 
z biur naszego miasta pracuje pan Xi, 
któremu matka ze swego majątka Horos 
dyszca, w. guberni kijowskiej, przysyła stałe 
bieliznę, prang w- doma. pod jej osobistym 
dozorem. Syn naturalnie tłómaczy, że to 
zbyteczny ambaras, że nie mogąc zresztą 
czekać na spóżniającą się często posyłkę 
x bielizną 1 tak. musi tutaj. oddawać do 
rania lub kupować kołnierzyki; nic to 
Jednak sie pomngny Gdyż sacia matka hie 

b 


swego Murzyni 
że w pub. kijowskiej, wówczas; kiedy jesz- 
cze nie bylo- kolei, przysyłał bieliznę do 
prania aż do Warszawy, i nie włożył na 
siebie koszuli imej, jak-z pralni warszaw= 


) Sprzedaż nieruchomości. Na ponle- 
dziatek wyznaczono licytacye na sprzedaż 
następujących nieruchomości: 1). pod Nr, 
821s składającej się z szesciu płatów, od 
sumy szacunkowej rs. 2,000, pod Nr. 819— 
od rs, 2,000, pod Nr. S20 od as. 1,000, 
placu przy szosie prowadzącej do Karole 
wa — od rs, 450, pod Nr. 497 — od rs. 
700 i pod tymże numerem placu drdgiegó — 
od rs. 300; nieruchomości te stanowią 
własność. Juliusza i Józefiny małżonków 
Milschów; 2) pod Nr. 1386, nieruchomości 
będącej własnością Adolfa Otto oszacown- 
nej na rs. 2,500; 3) pod: Nr. 644, należącej 
do spadkobierców Teka Bajnusa Wajlandta 
i Prymety Wajlandt — od sumy. rs. 25,000; 
4) pod Nr. 7030, posesyi składającej się 
z niezabudowanego, placu przy ulicy Wól- 
czańskiej, unleżącego do“ spadkobierców. 
Andrzeja Hauzera — od rs. 700; 5) pod 
Nr. 106 w Zgierzu, należącej do ródziny 
Borusziejn — od ra, 3,200: Prócz, powyż- 
szych  posęsyj miejskich wystawiono ` na 
sprzedaż publiczną następujący ostdy WIG- 
ściańskie w, powiecie ló 


po po glowie , Jak po włosa 
falujących, unosił w przestrzeń i rozstrze- 
lał jej uwagę, gdyż zaledwie odpowiedzia- 
ła z roztargnieniem na zapytanie banalnem 
słówkiem, już powracała do swych kwia- 
tów. Zniecierpliwiony w końęu, Zozpaczo- 
ny, gdy przyszła prosić matki, by potrzy- 
mała jej bukiet, chce, bowiem zerwać dru- 
gl, złapał ją za ramię i ścisnął mocno, by 
mu się nie wymknęla. Wyrywała mu się 
ze śmiechem z całych sil, by módz odejść; 
wówczas męskim instynkteni użył środka 
słabych i nie mogąc przyciągnąć dej uwagi, 
kupił ją, dotykając jej kokieteryi. 

— Powiedz mi,— rzekł— jaki kwiat naj- 
lepiej lubisz, chcę ci dać zrobić broszkę. 

Spojrzała naù zmieszana i ździwiona. 

jroszkę, jakto? 
— Z kami (ena odpowiedniego koloru: z 
rabinów jeżeli mak, z szafrów jeżeli bł 
atak, 4 maleńkim listkiem ze samsrag- 
lów. 

Twarzyczka Anety rozjaśniła się, tą ra- 
dością, którą ożywia, obietnica podarunku 
rysy kobiety. g 

— 0, bławatek—odparła—to taki milu- 
tki kwiatek! 

— Niech będzie bławatek. Skoro tylko 
powrócimy do Paryżu, obstalajemy. 

uciekała już, przywiązana doń myślą 
o klejnocie, który już widziała w swej wy- 
obrażni. 

W końcu spytała: 

s Czy to dlugo trwać może robota ta- 
kiej rzeczy? 

Śmiał śię, czując, że się. dała złapać, 

— Nie wiem, to zależy od trudności. Ale 
poprosimy jubilera, by się pośpieszył. 

Nagle zastanowila się. 

— Ale przecież nie będę mogla jej nosić, 
skoro jęstem w żałobie. 


błocziego przestworza. przewiewał dnia te- 


Wziął pod rękę młodą dziewczynę I przy- 
ciskając ją do siebie, rzekł: 


cowaną na TE 1500_i 6) we wsi Khtolew 
gm, Nakielnica osadę w, połowie należąca 
da zmarłej Antoniny Gabryniak, a w pò- 
łowie do Stanisława Gabryniska, Oszaćo- 
wany ma rs. 600. 

{=} Zarząd telefonów prosi nas o za- 
wiadomienie ogółn abonentów, że pp. Adolf 


Bloch, Jakubowicz, oraz Hotel polski, są | * 


wypisani Z listy abonentów, a mimo to o 
połączenia z nimi stacya jest wzywaną © 
dziennie: kilkakrotnie. Takie żądanie pò- 
łączeń już: niestolejątych, ywo zwy- 
kle dłuższe objaśnienia, sprawdzania listy 
abonentów ete, 


p. (ANNA 
zapicała się firma Veit iStölirer (farbiernia 
i apretura w Żabieńcu), dla której linfa się 
przygótowywa. 

(7) Na reżysera teatru stałego w- Lu- 
blinie,. powołano. p. Władysława Glogera, 
artystę teatru tutejszego. G w. tych 
dniach z Łodzi: wyje 

(>) Smutny wypailok. Chłopiec 6-letui, 
Wilhelm Heniszmith, bawiąc się przy oknie 
na dragiem* piętrze. W mieszkania ródzi 
ców, w domy pod N: 820 przy ulicy Kon- 
stantynowskiej, wszedł na frainugę, z 
się wypadł na ulicę. Ki 
no, był już nieżywy. 

(>) Przez zemstę. Obywatel Iódzki uie- 
jaki Z, mając złasć do Jaha Zejmana, na- 
pidt go we czwdrtek o 
ulicy Włdzewskiej i zadał mu nożem 
rail w plecy, 


dy 


rodzinie 7'/, na 
i dka, 


(-) Kradzież. Niejaki G. G. podszedł- 
szy. wezoraj do wozu Jana Kowalczyka ba 
Starym. Rynku, skradł, gęś i nciekł. 

(>) Teatr łódzki: Siły wokalne nasze” 
go teatru wykonają dziś po raz" pieru 
operę komiczną Messagera p. t „Śmieci 
szek* (La fauvette du Temple), Rzecz tu, 
wystawiona pod koniec sezona letniego w 
Warszawie, znalazła bardzo dobte przyję- 
ele u krytyków muzycznych, Zwrócóno 
uwagę na świeżość melodyj i niezwykłą 
Instranientacyę Salila" Wystawa 
zupełnić nowa, podług wzorów zagranicz- 
ch, 


ę na koń 
żałoby, co vi nie przeszkodzi przypatrywać 
się jej czasami. 

Jak w przeddzień wieczór szedł między 
niemi uwięziony, ściśnięty w Jeh ramionach 
i by widzieć wznoszące się ku niemt dwie 
pary błękitnych oom, zwracał się do nich 
kolejno, mówiąc: to do jednej, to dy dru- 
piej. Ponieważ: padało na nie pełne świa- 
tło słoneczne, mniej mieszały się w jego 
mnyśle matka z eótką, lecz coraz’ bardziej 
mieszał Anetę z odrudzającem śię wspón- 
nieniem matki, Miał ochotę uściskać je 
obie; jednęj by odusleżć'na policzku j 
szyi tę świeżość jasną i różową, którą na 
sycał się niegdyś 1 ażiś ukazywała 
mu się cndem jakimś, drugą—bo'kociiat" ją 
zawsze i czuł pochodzącą od niej moe p 
zwyczajenia, "Teraz, nawet w tej'chwii 
rozumiał, że miłość jego i pragnienie jej, 
byty” "aig. na” widok tj odrodzonej mi- 
ości. 


[> 


Aneta znów odbiegła" szukać kwiatów. 
Oliwier nio przywoływał jaj już; jakgdyby 
zetknięcie się z jej ramieniem i zadówóle- 
nie ze, sprawiónej radości, nspokolły go, 
ile śledził ruch jej każdy z przyjefnnością, 

jaką patrzymy! się “na” cos, eo więzi 

z i upajn. Gdy powracała z ro- 
sling jaką, głębiej oddychał, "szukając bez- 
wiednie jakiejś cząstki jej istoty, oddechu, 
lubi ciepła: jej ciała W powietrzu po- 
ruszonem jej : biegiem: Spoglądat m nią 
ż zachwytem, jak się patrzy na jutrzenką, 
jak się słucha muzyki, z-rdskosżnem drže- 
niem gdy się pochyłała, podnosił się hib po- 
dejmowała. obia ręce dla: poprawiania: sobie 
włosów: . I potem, coraz więcej, z gódziny 
na godzinę wyzywała whim widmo pize- 
sałości! Miała uśmiechy, minki, chy, 
które przypominały mu ` smak dawanych 


W fókalu towarzystwa ogrodniczeg, 
się w dniu 3 U. m. posiedzenie b, 
misyi przyrodniczej, na którem dr: Bujyji 
przedstawił „Wyniki badań hygienieznyeh 
wody wiślanej, oraz wód. studzien wyj. 
a dr. Gruszczyński mówił „4 

kach uramidowych:* i 
— Profesor warszawskiego miwersytetg 
K. Groth, bronib-rozprawy p. t. p 


twi n 
100 ubłąkanych "każdy. m- cela sa 


- ftal, po uzyskaniu odpowiedniego kre 


będzie, odrestaurowany, 


jąc 
W stopniu, lekarzy 
twierdzeni zostali pp. E 
Stanisław Koczorow. 
ski, Antoni Hryniewicz, Waleryan Di 
tenn, Jam Mędrzecki i: Wacław Kajksztej 
Dzietmiki warszawskie donoszą, t 
buuknoty 25-rublowe nówego stempla iaj 
być wycofane z obiegu, 

Potorsburg. 

Ministeryum spraw wewnętrznych 
rozpatruje projekt kontrol naid lecznica 
prywatnemi dla tehorych umysłowych w te. 
În powściągnięcia licznych nadużyć,» 

— Departaient wojenno-lekarski zmie 
sza utworzyć w. Warszawie, Petersburgu, 
Odesie, Kijowie i Kazaniu kursy speoyńlne 
dla lekarzy: ; wojskowyclę' ze zwróceniem 
szczególnej: uwagi na działalność ich pol. 
czas wojny; 

— Ministeryum oświecenia * zatwiepdził 
zapis mieszkańców Międzyrzecza, w sunie 
18. 1200, od których procenty pirzeznuczo- 
no m zapomogi dla. błodnych: nozalów: zt 
mnazyum. męskiego, bialskiego, pochodzą. 
cych z powiatu radzyńskiego, 

W Radomiu: podniesiono projekt załote 
nia ochyony dla; dzieci i otworzenia bez- 
płatnej: kuchni dla ubogich: 

W guberni: lubelskiej ma się oilbyć w ro- 
ku. przyszłym jednodniowy spis ludności. 

W powiecie sandomierskim, w Samboreu, 
otwarto nową szkolę elementarną gmioną, 
staraniem ś. p. Nowickiego; B. Miorzanow- 
skiego i M. Kucza 

W Odosio urządzoną jest obecnie wysts- 
wa fotograficznć: 


weteryna 


Orest Aleksiej 


zzz 
dokładnie wrażenia zatracił, coś niby sn 
na jawie; mieszałi czas, daty, wiek i zt 
pydaiae wychlodłe._wzdszenia, zamienia 
go wiedzy, dzień rwczorajszy na jte 
tózejszy, ` wspomniónie — na nadzieję. 
Zapytywał siebie, sięgając do swej pie 
mięci, czy hrabina w pełni rozkwitu, mi- 
ła ten wdzięk mlodej sawenki, tet wdzięk 
śmiały, kapryśny, niepokonany, biegającego 
i skaczącego zwierzątka, Nie. Była bar- 
siej rozwiniętą, a mniej dziką. | Wycło- 
wywana w mieście, nie pijąc nigdy powie 
trza poliego i nie żyjąc wśród. wiejskiej 
datur; stała się piękug w ponurych mu- 
ratiy miitśta, à nie pod słónecznóm niebem. 
Gdy powrócili do zamku, hrabina zabra- 
ła się do pisania listów na swem niskiem 
biareczku, tmieszezonem we framudze okna, 


, | Aneta poszła do siebie, a malarz wyszedł, 


1 przecliadzał się wolnym krokiem, z ogg 
fali w ustach. 1 dłońmi ‘w tył założonewi, 
po” kiętych alejach parku, Nie oddalał się 
wszakże na tyle, aby stracić z oczu biały 
frontón lub dach. spiczasty domu. Skoro 
tylko! znikuęł za” ólbrzymiemi drzewani, 
cień jakiś padał mn na serce, jakby słońca 
pokrywało się ćhianią, a gdy ujrzał je 
znowu wśród zieleni zatrzymywał się, by 
przyjrzeć się dwóm rzędom wysokich okien, 
poczem rozpoczynał spacer na nowo. 

Czat się niespokojny, lecz zadowalonym, 
z czego? ze wszystkiego, 

Powietrze wydawało mu się dziś czyste 
życie pięknem. Czuł się zuów rzeźkim jak 
młody chłopiec, miał chęć biegać i tapt 
rękoma żółte motyle, które fruwały ponad 
ltrawnikiem, jakgdyby zawieszone byly m» 
końcu nież elastyczniej, Nucit sople aryè 
© oper różnych. ikrotnie powtórzy! 
Słynny frazes Gomiód'a, „Lniśse-moi con" 
templer ton visage“, odkrywając w niej 


i odbieranych niegdys pocałunków; stwa- 
rzała ona z oddalonej przeszłości, której | 


dziś głębokie tkliwa tezncia, którego przede 
tem nie odczuwał. (D. c. n.)e 


1. Debiut gimnastyka napowietrznego p. Rogiers, 
1. truppy „Flora“ Miss Flora 1 84u dam. 
L znakomitego klowna Chezzi ze swoim treśowanym osłem, 


= w sali Paradyzu w Łodzi ulica Zawadzka 
atia. "Z 
y Łódzkich 
me” ać z nowym programem 
ŚWIEGIUSZEK Porządek dzienny: Nowe wybory niektórych Członków| Początek 1-go przedstawienia o godz. 4-ej, 2go o S-ej wieczory, 
m O Temne å punktualne zabranie sę upa WIELKIE PRZEDSTAWIENI% 
Piwo z Helenowa Ciągnie , 
Występ wszytskich artystów i artystek, 
jest na kulle 
Warszawsko-Terespolska. 
ji 
Meyera. i i i 
CH dah 1 towarzystwo wzajemnego ubezpie- 
w Królestwie i Cesarstwie złotem, licząc półimperyał starego) (NEW-YORK LIFE INSURANCE COMPANY), 
że właściciele wylosowanych akcyj otrzymują, w miejsce tychże, Kapitał Gwarancyjny, najzupełniej zrealizowany, wynosil 
ny talon z 14 kuponami, a do obligacyi talon z 13 kuponami, od rs. 183,595,086. 
i d doł: lon 
przy przedstawieniu do wypłaty, powinien być dołączony taloni kanyi (7 550006 rs). 
będzie potrąconą z sumy, przypadającej za akcyę i obligae; Á A rola 
spolskiej, wylosowane w dniu 19 września (1 pażdziernika) 1889 r. Fundusz gwarancyjny i zyski, są WYŁĄCZNĄ WŁASNOŚ- 
je albo w Dyrekcyi Głównej na Rosyę w Petersburgu, Newski 


OGÓLNE ZGROMADZENIE w Niedzielę dnia 6 Października 1889 roku. 
Reprezentantów jakoteż Członków Komitetu w miejsce wy. ZA, 
P. 
Zarząd IKassy. DEF występ nowych artystów ®E 
nad którego dobrocią w sezonie I 
tnim anoal. s Droga Żelazna 1665-—1—1 
w restauracyi 
1840—0—4 
czenia na życie 
stempla po ra 5 kop. 15 e nowego po m. 5, albo papierami po 
k 
yczkowe. 
ep w dniu 1 stycznia 1889 roku: 
więcznia kwietniowego 800 roka: owarzystwo złożyło do Banku Państwa rs. 500,000 tytuł 
, któryć k: y wyzakie Ñ T 
prezy NAGRANO det maaa W TISA Towarzystwo wpłaca miesięcznie do Banku Państwa 
W ykar Nr. 1. kładnem obliczeniu funduszu rezerwowego, T 
Al 3 3 CIĄ ubezpieczonyci 
ri kigo po it AOSA, itatów nastopu- 
PANNY staniczarki 24971/80, , rany obo, 301 Jo, 31261/70, 32901710, 3421/30, Erospek a AR AA 


è 5 È 
uźki. | W Piątek d. 11 Października r. b. o god. 7 wiecz. CYRK HOUCKE 4 GABEREL 
„elę, dnia 6 3 Tie gl 6 
l dnia 6 poźdiernika | STOFARZYSZONYCH KASSY POŁYCZKOWAJ PRZBMYSŁOWEÓW | Dwa, wielkie przedstawienia 
(La fauvette du Temple). chodzących. W Poniedziałek 7-go Października 1889 r. 
1669—3—1 
i się znawcy, wydawanej 
W A" ZONE 
„vila Mignon, Pasaż); o NAJWYŻEJ ZATWIERDZONE 
Zarządza: 
ina wartość akcyj i obligacyj wolosowanych w r. 1889, 
z dniem 19 września (1 października) 1889 
; kasa główna towarzystwa w Warszawie, 
jerskie w Cesarstwie i za granicą, w których = 
że za granicą należność będzie płacona monetą miejscową, a 
polpiryślów = daia: wypisty. założone w 1845 roku. 
że do akcyj, przedstawionych do wypłaty, powinien być dołączo- 
cj i j, : a ich, 
że do akcyj i obligacyj, wylosowanych w latach poprzednich vi (w listach pożyczki wewnętrznej z rokn 1887, wartości 
; - isah 
fe w razie braka kuponu procentowego, wartość jego nominalna] | Towne arp aea Ea oga trzymanych 2 ubezpieczeń, 
Akcye i obligacye towarzystwa drogi żelaznej Warszawsko - Tere- f resztującą kwotę. 
Ei errer MX 3051/80, 7601/10, 9381/90, 15281/90; 16551/80, 1596170, 19381/90 Wypłata ubezpieczonych Ka) 
10, 38581/90, 41261/60, 43831/40, 44761/70. miejscowego. 


Akcye po rar. 100. Aresztów na polisy Towarzystwo nie przyjmuje. 
MM 46109, 46196, 46285, 46477, 46588, 46761, 47442, 47! 48022, Czynności Towarzystwa w Cesarstwie i Królestwie po- 
48628, 49067, 48105, 40301, 49470, 49696, 40781, 40813, 50164) f qlegają ustawicznej Kontroli Rządowej. 

50995, 51304, Wszelkich, objaśnień udziela Biuro Towarzystwa w Warsza- 


POTRZEBNE s4 ? r wie, Plac Saski Nr. 5, a w Łodzi Pasaż Meyera. 
PANNY podręczne |x x 4131/40, 1274150, „8201/10, DYREKTOR Głównego Oddział na Królestwo Polskie 1 Kraj Zadhodni 


É, Ulica Piotrkowska) 27761/70, 28281/90, 30991/31000, 3 
WOK | E 2856176, 37021/80, 37061) K. RADKIEWICZ. 
M. Przeradzka. Obligaryoi poze: AGO. Główny Agent na Lódź i Okolice 
7 iska dZKA. | uw 47684, 31729, 87813, 38425, 39023, 30409, 40405, 40501, 40769, y ag P 
TAMŻE PRZYJMUJĄ się (908, 41318, 41422, iun, ditag, d2022, 43003, 43460, 5, C. Laska. 
j 43954, 44917, 44983, 45834, 45925, 46246, 46272, A 1 
FUTRA damskie [U roboty. | 46980, 47720, 47831, 48303, 48314, 48452, 43559, 487 1646 
165 2 „49055, 49282, 49296, 49772, 49817, 49906, 49923, -| esa TESTY 
DO PRACOWNI SUKIE! Wykaz Nr. 2. EzE HE EEHEEHE EEEE) 


F 
DAMSKICH Akcye ji obligacye towarzystwa drogi żelaznej W:arszawsko - Tere- | na- MAGAZYN UBIORÓW MĘZKICH 0 


j sa; | spolskiej wylosowane, w latach poprzednich a nie „przedstawione do 
Julii Pawlowskiej wyplaty po dzień 19 września (1 października) 1889 roku.  |B J. Podgórskiego ti 
potrzebne sq zaraz Akcye po rsr. 1,000. Akcye po rar. 100. . Fodg g0. A 
PANNY Ne rok kupony NG rok kupony fP Mam zaszczyt zawiadomić Szanowni Mientelg miasta Lodi i Py 
yi 26261/70 1888 16 47402 1887 18 okolicy, iż po przyjściu do zdrowia, przyjmuję obstalunki jak (dl 
zdolne i podręczne. Róg Widzew. kora sa xi 40079. s a4 pd dawniej, przytem zawiadamiam, iż magazyn mój zaopatrzylem Yi 
18 is Ù% U 
nowszych deseni Y 


LAME » HA towarów krajowych i zagranicznych naj- 


skiej 1 Cegielnianej y domi dej 3048100 w r 496. na nadchodzący sezon, w wielki wybór 
zawiadomić Sza- » ” 
Obligacye po rar. 1,000. Obligacye po rsr. 100. f 


ka, mi 
MM rok kapom rok M. jerwszorzędnych fabryk; garnitury wyrabiam podła 
8351/60 1888 15 1887 H| zajnowszych tornali. Wykończenie staranne i punktualne, [A 
21261/60 n Z 1888 BA po conach bardzo przystępnych. 
0241/60 n OE Ò : Z pówaśśniem () 
11 s 


pięt S ię 1888 8 J. Podgórski, | 
wag! " 1645—3—2 ul. Dzielna czyli Kolejna N. 135: 
2. Batrwisa 1 M, Bolka. p | kroczki. ESE CIEE ESENE NESE 


1627—3—3 (> EO E OE E 


| e Warszawskie BIURO TECHNICZNE 
INŻYNIERA-TECHNOLOGA 
A. Pezachowicza, 


(1880 roku. Mechanika Rządów Gubernialnych snwałkskiego i łomżyńskiego. 


Warszawa, dnia 19 września (1 października) 
WARSZAWA, Marszałkowska N. 116, 


Bada Zarządzająca. 
1664— 


mu, przy którym osiąga się zupełnie zużytkowanie, paliwa. 
UWAGA; Na.potyierdzenie przedstawiane być mogą świadectwa 
wydane przeż osoby, u których dókonano roboty. 


REPREZENTANT na Łódź i okolice 
€. Taube 
Zawadzka Nr, 45. 870—100—0 
z Łódź, 'kowaka dom Kostenberga Jè 256 (24 nowy) vis kie Krach 
dawca Redaktor Bolesław Knichowiecki. Aesiowońo Tieusypow 22 Cewraópa 1888 r. W drukarni „Dziennika Łódzkiego”. 


ES ZE PRON 2 


